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Pokój i przyjaźń między narodami 
możliwe sq 

Przemó\vienia 
tam, gdzie 
Waltera 

wyeliminowano 
Ulbrichta i 

rabusiów imperialistycznych 
Małwi11a w Berlinie 

.Jak już diouosiliśmy, w ubiegh1 sobotę ze- 1 przyjaiń młodziei\y polskiej i wolnej młodzie-! Przyja.ciele! - woła delegat polslk.i. - Lo­
brał się w Bei;linie, w rama.cli ogólnorniemie- ży niemieckiej staje się faktem i będzie się sy p'okoju są w wasz.ych rę!rach. Podnieśmy 
ckiego zlotu młodzieży demokratyc"Znej, kon· rozwijać dla dobra obu narodów, zgodnie z wyżej nasz sztandar wspólnej walki, sma.ndar 
gres młodych bojowllików o pokój, wita.ny tradycja.mi polskich· i niemieckich rewolucjo- jedności w&zystkich sH walczących o pokój! 
serdecznie przez gości za.granicznych. nistów, zgodnie z tradycjami Karola Lieb- Na zakończenie kongres'u uchwalono mani· 

Po przemówieniach powitalnych zabrał głos knechta, Róży Luksemburg i Juliana Marchlew fest do młodzieży niemieckiej ()l!'az oręd;z.i-a do 
wicepremier .Niemieckiej Republiki De::nokra- ;;kiego. , mlodiz.ieży Francji 'i Wfoch. · 
tycznej Walter Ulbricht. · u1111111u111r.11;111111111:11111m11111111f1:111111!1111111111n11111111111111u11111;mi:11111111111111111111111111a11111111111111111u11•1mu1u1111111111m1111111111111111n1111n1111111il1111111,1111111; 1111'illll:1M·,11.rn.111"1111:.1111 '1111;;11·m 

Pierwszy kongres młodych niemieckich bo· p d ' 11111 1111 I • I ka 111 

~~~v~~;ó:_ o,~~~n~~~~~~'zenie~i!dzi;~i~1·1:~ _, ·-·rz· e, ~. t~ ~c· 1ae ·e ~I po s ~.:~ftJ 
rodu nienl..ieckiego. Po rruz pier~rszy zebrali ~ a I I .\.'f~ I 3 (ii 

zopozna1q się l przodu1qcym socjalistycznym rolnictwem radzieckim 
się delegaci milio:nów młodych Niemców, by 
omówić wspólnie środki, ja.kie należy podjąć 
w obronie i10koju pl'zeciwko anglo·amery};ań-
::.kim podżegaczmn i prowokatorom wojenny;:ri. W s-0botę, 27 maja wieczorem, pPzybyła do słannicy wsi polskiej :przybyli do wielkiego 

. Fakt, _ oś>viadC"zył mów..:a _ że ro.z.winęły Moskwy dekg'lcja chlopstwa poiskiego, skła· brat!1iego Związku Radzieciki.ego, kroczącego 
::.ię przyja.zne st-;sunki między Niemiecką Re- dająca s,ię z Ul osób z zastępcą kierownik.i na czele obozu pokoju, demokraoj~ i socja1iz,­
publiką Demokratyczną z jednej sti.'ony, a wydzialu rolnego KC PZPR Pszezółkowskim mu, żeby bliżej poznać ludzi radziccldch, a 
Zwiazkiem. Radzieckim. or~z Ludowa Pols.ka i i wiceministrem rolnictwa - Domańskim mi zwlas.zcza życie kołchoźników, żeby ucząc się 
innymi krajami demokracji ludowej- z drngfej czele. na przykładzie bu.downi:ctwa socjalizmu w 
strony, wskazuje ludności Niemiec Zachodnich Jest to jnż trzecia z Tzędu delegaeja chłop- ZSRR zbudować s1pirawiedliwe, lepsze życie 
i wszystkich krajów euJ:opejskich, że możliwe stwa polskiego, która ma wysłannikom wsi pracującego chłopstwa polskiego i za,pewnić 
je.st pokojowe i przyjazne współżycie narodów, polskiej umożliwić bliższe zaz,najomienie się mu dostatek i szczęście. 

Wieś manii estowała 
pod szta~daranli pokoju 

Wieś polslw w;;;eżyirnła w czasie Zielonych 
Swi11t rndośuie i uroc;;;yście ·swoje tradycyjne ~~vię 
to Ludowe. Obcho:hone pr::ed wojną pod hasłami 
walki :: ustrojem sanacyjnym święto Ludou:e, było 
wyrazem tuntn radykalnych clilopów przeciw 
usu·vjowi 11cisliu i niesprawiedlia:ości. Po wyzu:o 
leniu stało .~ię 0110 wyraze11L radości mas prucujq 
cych chłopów polsl>ich ;;; wielkich osiqgnięć demo 
kracji lucloicej w Pol~ce, idącęj do socjalizmu i 
dniem mobilizacji ludności wiejskiej do pracy nad 
budou:ą ustroju sprawiedliwości społecznej, nad 
podniesienitmi. dobrobytu i kult.ury na wsi. 

W tym roku chłopi ze wszystkich wsi'. .~więto 
wali teą dzie1i szczegvlnie manifestacyjnie. Tego 
roczne śzcięto Ludowe było bowiem pieru:szym 
świętem obchocbonyrn po zjednoczeniu ruchu lit 
dowego. 

Chłopi, ma11ifestujc1c swoją rndość :;; wielkich 
osiqgnięć wsi w Polsce Ludowej, szli w pochodach 
pod hasłami walli:i o pokój 11a świecie. Dla wsi 
polskich dzieri święta Ludowego - był dniem 
wal hi o pokó_i. n:' olę utrzymania pokojzi "głosiły 
transparenty i napisy. Chłopi nieśli w pochodach 
białe 15ołęliie polwju. Zdobili nimi trybuny i do 
my. Gołqb polwju stał się główny7n. symbolem te 
goro~znego„ obchodrt święta Ludowego. W ikaj:dej 
mamfestao1i n.a cz:oło wybijały się hasła poko,iowe, 
wszędzie rozbrzmiewały okrzyki potępiające vod 
żegaczy wojennych. 

święto Ludowe było potężnq numife.swc.fo bra 
terstu:a i sojuszu chłopów pracujqcych z klasą ro 
botniczq. Obchody święta Ludowego były również 
wielkimi manifestacjami gonjcych uczuć i pr;:;yja 
źni milionów chłopów polskich do Zwią:fru Ra 
d::ieddego i krajów demokracji lmlowej. M:.mife 
stitjąc na rzecz ur,rzymanict tn1xtłego pokoju na 
świecie, uc::;ę3tnicy obchodów manifestmwli jcifno 
cześnie na r;:;ecz Zwic1zlm Radzieckiego - 00toi 
tego pokoju. 

rr' pochodach mrmifestou:ali obol;; ch/t;·11lw ;e 
wsi gospodarujących _imlywidzwlnie, cz[,miwicie 
spółdzielni prodttkcyj11ych i rnbulllicy z f'GR 
starsi i młodzież. dzieci, mężczyźni i kobiety ~ 
cala lud110/ić wsi. Szc;;;ególnie mocny wyraz :wnla 
zły w obchm:lach spmu;y sf}óldzielczości, a prze 
de wszystkim sf}óldzielczości. produkcyjnej, która 
11reze11towala w czasie obchodu. swoje pierwsze 
pionierskie osiq.gnięcia. 

11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
gdy usunięty jest wpływ rabusiów imperiaii- ze Związkiem Radzieckim, a przede ws.zys.tkim W niedzielę, 28 maja człolllkowie delegacji 
!Stycznych. ~ z przodującym socjalistyezn:vm rolnictwem zwiedzali Moskwę, jej nowobudujące się srze· w b Afillb •• 

Jako jeden z objawów polityki imperializmu ZSRR. I rokie ulice - wmystko to wywa:rło niezapom- V ory W li Gnll 
zachodniego mówca napiętnował oi>tatni zbrod Kierownik delegacji Pszczólkowski w:vgło-1 niaone wrażenie na uC"zestnikach delegacji. 'fi 
niczy wyczyn samolotów amerykańskich, któ- sił przed mikrofonem radia moskiewsikiego W ponie~iah~k delegacja zwiedziła port w były niauifestacją na cześć Frontu 
r6 zrzuciły na ohszar Ni<>niieckiej Repul>Jiki pnemówienic, w któ1·ym stwienhił, że wy· Chimkaeh i Muzeum Pnszkim1 w Mosbvie. Demokratycznego 

~z~;rl::.:~~:eju::::~t ~~:::va:t::z~~7:::~ Jaki m.ył c~1 tz1111 n~ rady londyn· s·kieii7 naJ~, d~~~o;~ !~j:ń:l~~y~gs~:c~: c~:~e~~!~; 
11110:~~ do dalszej walki. o jednolite, milujące U ~ ~ ft • WJ lll J • wybrn;y <lo Zgi."Onwdze21ia Narodowego. · 

pclrn,r I demolttat:rezne " 1em<:y. . !;1 • k " U • ł I p '1-ł Kp A i•• . W 108 okręgu wyborczym w Tiranie, gdzi<i 
z ramienia ZMP p1·zemawiał ob. rvratwin, I ~omum n3'rl. nOIDI e u 011 ycznego ne n 

który przekazał zebranym serdeczne pozdr<>· kandydował premier Albanii gen. Enver Hod· 
wrenia młodzieży Ludowe.i Polski. Mówca zo- Komitet Politycz:ny Angielskiej Partii Ko- Wyaunięty przez min. Schumana, plan połą ża, odbyła s.ię wielka manifestacja na jego 
bnizował olbrzymie ·wysiłki Wars~wy, tętnią munistycznej ogłosił komm1ikat w spnnvie kon czenia przemysłu hutniczego i węglowego Lo- , 
ce:i wolą zaleczerua straszliwych ran wojen- ferencji ueze::,tników agresywnego bloku atl.:rn ta:ryngii z Zagłębiem Ruhry zmierza do odbu- czesć. 
nych. tyckiego. dowy kartelu ni.emiecl~ich magnatów i przemy W wielu okl'ęgach większych mia.st Ti-

Wiecie dobrze _ powiedzfał delegat po·lS>ki ·- Londy!1s.ka. ko1tferencja państw atla.nty- słowców Fra·ncji, tym razem pod kontrolą rany, Elba.sianu, Durrasu Koł'CZU wszyscy 
-- co było w przeszłośCi: krew i przekleństwa, ckich - stwieirdza komunrkat - powzięła. sze amerykańs·ką . W~TbOJ:cy złożyli swe głosy już na ld.lika go-
krvwdn i i'JTii~·rć milio~iów lurlzi. n;enii.wiść i reg: uchwał, które stanowią dowód przygoto- p, t· . cl b . . dd . ł·' . d . d 

' wań do nowei agreoJ'i. Opracowane z,o,stały pla' izygo ?wam9: 0. uz roJema .0 zrn ow fa- zm Pl'Ze zamknięciem lokali wyborc:z.ycJ1. 
walka śmiertelna. Czy wszystko J

0

UŻ zostało do ' · szystowskich N1em1e Za h d i l t · ny woJ"sili:cwe w myśl tzw. strategii atlan•v- . . . c c 0 n ei pos ępuJą \Vszęd·zie wybory iwzehiegały pod Ztllakiem 
iwmme, aby w, co była, wymaz.ać ~ naszej i · · "uuełme Jawm0 

wasr.eJ panuęci? Jeszcze nie. I dużo jeszcze • · u ~ u · - ckieJ·, zmierzaJ·Pcej do ustanowienia fri;;ł~J I ~ · ~· manifestacJ .. l. na czes'c' Fro·ntn:1.....,en1okr·~.tyc"'ne-
zostało do od;robienia, gdyż w Zachodnich kontroli ame1·ykańskiej nad zhrojeniami Wie! Cały naród angielski - głosi w zakończe- go i Albańskiej Pal'tii Pracy, 
N' h ł d · dl b' H'tl kiej Brytanii i innych krajów zaehodnio - su- niL1 komunikat - powinien wobec tego ,vzmó<: , . . , .. . 

·iemczec w a zę maJą spa '° icrcy 1 era. rone3·skicn. Konferenci'a o_ ow-zie_ła poza t1,•rn I na wszystkich odcinkach walkę o l}Oko'J·. M1·11·0- W mys.l posta_nowwn .ordyuaC.Jl w:vborczeJ 
Aby posuwać się nada l we właściwym kierun• " · 
ku, trzeba ciąg·le jeszcze pamiętać, czym jest decyzje wzmożenia przy pomocy Stanów Zjod· 1 ny ludzi w Anglii powinny podp.isać peity~ję I głcsowame zakonczyło się 28 maja o 12 w no 
faszyzm do czego są zdolni zbro®ial·ze nocz~mych w~lki p1:zec1wko narodom Azji po- komitetu obrony pokoju, domagającą się bez.- cy. Wyniki wyborów będą ogłoszone we wto-
n·ajenui. hld111owo-wscnodmc,J. względnego zakazu broni atomowej. rek lub środę. 

Dokonano wielkiej pracy, by wyjaśnić naj­
szerszym masom fakt, że granica na Otlrze 
i Nysie jest granicą ostateczną, granicą poko· 
ju_ \V walce o nowe Niemcy wyrosły i rozwi-
1ięly się najlep-sze siły ludu niemie'Cldego . 
świadczy o tym m. in. gigantycz;ny berliński 
zlot młodzieży demoln·a.,tycznej. Te bez&pornc 
fakty będą mieć ogromny wplyw na ·wyz·wo· 
lenie resz,ty Niemiec spod przemocy amery­
kańskich, zachodnio - europejskich i niemie· 
ckich reakcjonistów. 

Nie ulega wątpliwości, że ·,v Niemieckiej Re 
publice Demokratycznej zrobiono bardzo wie­
le w tym celu, .aby warszawscy murarze mo· 
. !!:li spokojnie dokonać sweg„o dzieła bez obawy 
nowych zniszczeń. 

Dlatego właśnie - o~wiadoza mówca -
~~.,.4111•""----•nw-•----- . 

Konkretna praca nad budową socjalizmu 
zwiazana jest nierozerwalnie z walkq o czystość ideologii marksistowsko-leninowskiej 
Zakończenie IX Zjazdu KP Słowacji 

W dniu 27 maja zakończyły s.ię obrady IX da.rczego i założenia fundamentów socjalizmu 
zj2.'zdu Komunistycznej Partii Słowa-::ji. . or~z. po~ :makiem W'Zmocnienia bra.tniej przy-

Obi-ady zJazdu przeszły potl znakiem mobi- Jazm m1ęd'ily narodar.ii Re1publiki Czechosło· 
lizacji komunistów i mas p-racująeych Słowa - ·wackiej, jak również pod znakiem mo·bilie.acji 
cji do wykonania pięciolet11iego planu_ gospo- komunistów i ws•zystkuch pracująicych do OP.a-

nowania za.łożeń teorii marksizmu - leninizmu. 
Su1:~wej krytyce poddano na zjeździe clzia­

łalnosc grupy przywódców Komunfatycznl.l'j 
Pa.rtii Słowacji, którzy pi-zez szen;g lat })ro­
wadżi~i politykę bm·żuazyjno.JJiaciona1istyczną . 
zmieTzającą do osłabienia iedności klasy TO· 
botniczej Czoch i Słowacji i którzy hairr{owali 
demokratyC"zny rnzwój Słowacji. 

, . 
sw1ata 

· Podsumowuj:!C obrady zjazdu przeworlni-
cząc.y Kom.unis.tycz,nej Partii Słowa.cji wice­
premier Siiroky stwierdził, że oświadczenia zlo • na trazy k 9 żone prze.z Clementisa i Smidkego w których 

Po OJU 
1 prr,yznaja.; ~ie; oni do popehJ.foq1ych 

1

błędów, nie 

I 
:nc,~ą byc uzn~.n~ .prz.ez zja~d za z~daw~ające.· 

Siroky podkresl!ł, ze oświadczerua Snndkego 
i Clementisa nie świadczą o tym, iż przyz=-

krajach k · A I s l 'kh I k' ją oni uczciwie s.we błędy. 
Się ampamo na rzecz pe u z o o ms tego - Olbrzymim sukcesem nS,S1'Cg'O zjazd~J. -

l<'RANVJA I cy, we wszystkich dzielnicach miast francus oiiwiadezył w d:lszym ~ią.gn Siroky j~st ~o, 
wzmaga 

NIJ!;~ICY 

Kongres Młodych Bojowników o Pokoj 
przesła:i. do Stałego Komitetu światowego 
Kongresu Obro1'lców Pokoju w Paryżu N!Slę 

pujący teiegram· 
Kongres l\Ilodyclt Bojowników o Pokój 

obradu,jący w stolicy Niemiec Berlinie 
tluia 2'? maja 1950 roku, przesyła VI/am naj­
gorętsze bojowe pozdrowienia. 7.500 delega­
tów popiera. jednomyślnie· Wasz A1>el w svra 
wie caHrnwitego 7..a.kazania broni atomowej, 
U~;wol·zylismy Stały U.omHet Młodych Bojow 
ników -0 Pokój w Nierilczech i postanowiljg­
my, w ce-lu wzmożenia ruchu na rzecz pok.fi 
ju, . z\\rclywać C•)l'lJc:.mic na«z Kongres. Na· 
przód - Jo walki o trwałł' pokój! 

' Biuro Polityczne Francuskiej Partii Ko- kich i we wszystkich wsiach zbierane były z.~. łącz.~ on ':"al!,ę. przecłwko wpływoi:i; 1deolo-
munistyc.mej uchwa!ilo rezolucję w sprai,vie podpisy ood Apelem Sztokholmskim. gi.i bmz;:ia,zyJne~ 'Y szeregach JJ'ał-tn. z, ko"1-
przebiegu akcji pokojowej we Francji. krntnym1 zadaniami .budowmctiwa SOCJahs.tycz 

Biuro Pelityczne stwierdza z zadowole- BELGIA nego '~ na::;zym la·aJu: Praca n.aszeg'() zja.zdu 
niem, że akcja zbierania podpisów pod Ape 1\'Iłodzież belgijska bierze czynny udzia:! w ~ta,nowi wy.raz. tego, ze w. nasze~ parti.i była 
lem Sztokholmskim dała już poważne rezul akcji zbierania podpisów. Apel podpisali ucz JC:st 1 bęcJ.;,lie Jedn.a ~y~ko 1deolog;1a - ideo]o„ 
taty. Biuro Polityczne podkreśla, że je:;li niowie i uczennice gimnazjów brukselskich, gia .marksrzmu : lemmzmu. 
dziesiątki milionów Franeuzów i Francuzek szkoły zawodowe w Anderlecht oraz szkoły ZJa.zd l;lchwahł tekst depes;r,y powitalne.i do 
podpiszą Apel Sztokholmski i przyłączą się średnie Catteau. prze:vodm~.zącego Komunistycznej PaTtii Czc-
tym samym do setek milionów mężczyzn i Pracownicy kamieniołomów w Beez i Maf- chosrnwacJ1 I~leomenta Gottwalda oraz dokanał 
kobiet wszystkich krajów, którzy Apel już fles, górnicy .Maurage, robotnicy cukrO\vni w wy_boru Konntetu Cent;:alnego Partii, w skład • 
podpisali, to podżegacze wojenni nie ośmielą Wanze, pracownicy Ministerstwa Spraw Gos ktorego weszło 59 człon.ków i 18 kau:1dydatów. 
się nigdy użyć broni masowej zagłady. Biuro podarczych w Brukseli, robotnicy zatrudnie- _ Przewodmczą.c:vrn Komunistycznej Partii 
Polityczne wzywa wszystkich członków Par ni w cegielni w "'Taintegnies, robotnicy fabry Stowacji ·wybl"any zos~a} s;~·o!;:y a s<?k~·ctarzem 
tii do czynnego udzi<i1u wraz ze wszystkimi ki metalowej Neu w Tournai oraz pracowni generalnym Bastavansky. 
obrońcami pokoju w akdi zbierania podpi - cy huty I<'orges de Clabec wyrazili solldar-1 Wśr6d entuz;iastycznych OW'Jcji z,hrany.ch, 
sów pod Ap0Jem Sc:tokho!;r·'·irn .Test rzec;~ą ność z obozem obrońców pokoju, składając uchwalono tekst depcs;óy nowitulnei do Gene-
konięczna,' by \Ve wszy8lkkh zul;'.i.\d:;ch p:u- oodoisy ood Apelem Sztokholmskim. rnlis3inrnsa Józefa Stalirna. · 



STR. 2 „ŁXPRESS ILUSTROWANY" 

Przez kontrolę międzyoperacyjną 

.podwyż zamy jakość pro 
Zakłady pr:zem. włókienniczego wprowadzają nowy system pracy 

Uchwata Komitetu Ekonomicznego I mstruldorów nauczyło się praco\\'ać bez dowalenie i ko!·zyści nnszemu Pa11stwu 
R.ady Ministrów ))O!·ec3j:1ca wprnw3dze-/ błędnie. pt.1dn::isząc jednocześnie wyda i- LudQwemu, 
me we wszystkich gałęziach przemysłu ność swe i pracy, tdk że uzyskanie 100 - Dzięki wp1 owaclz.eniu k()ntroli rnię­
!'nięclzyoperncyinej kontroli jakości pro- 1:iroc. planu nie jest dila n2s już żad'nym dzyoperacyjnej po<lnios1a się u nas h. 
dukcji, realizowana jest w calej rozeią- ,rudm ·n zadaniem - stwierdza prządka poważnie czvstośr sal produkcyfnych, 
głości w polskim przcrnyśle włókienni- Franciszka Caban. mówi ob. He~ena Deka - ilość braków 
czym. - Z ooczatku patrzeli na nas trochę z powodu z<Jo!iwienia, czy ubrudzenia 

We wszvstkich fabrykach teg·o przemy z niezadowoleniem - mówi kontrolerka przęd7y zrnalala bardzo znacznie. 
~lu powolane zostały z grona na j!epszych I-Jelena Szymczak, wielokrotna przodow- Również w innych zakładach przemy· 
- przodujących w pra-cy - robotników, nica L'i'acy. - Dziś nasze towa-rzyszki siu bawełnianego i welniarieg6 zaobser­
komórki kontroli rnięrlzyoperacyjncj. µracy, przadki, przychodzą do nas i wować się d2je pev.'i~n przełom w <l'Zie· 

Odpowiedni dobór ludzi pozwala obec- pyta i::i, czv i jakie mają błędy ·i na tych- dzini·e jakości produkcji na skutek wpro 
nie na wykrycie blędów produkcyjnych miast bada ią przyczyny ich powstania. wadzenia międzyoperacyjnej kontroli ja­
bczpośred~o po ich powstaniu. Piowa- ~~0~·1~o~r~ac~a~d~a~j~e~n~a~m~w~ie~l~k~le~;z~a~-~~~o~Ś~Q~··~~~~~~~~~~~~~~­
dzona dlok ładnie statystyka błrdów przy 
czynia się również do ustalenia osób, 
które popełniai<,i błędy w produkcji. Oso-

. by te przechodzą dodatkowe 1>rzeszkole­
nie, d'zięki czemu podnoszą swe kwali­
fikacje. 

Poz::i tym kontrola międzyoperacyjna 
przyczyniła się w wiel:.1 wypadkach do 
ustalenia btędnej pracy maszyn oraz do 
leps~(. uważniejszej pracy personelu 
technicznego. 

Doskonałe> wyniki w d1zieclzinie ]}Ocinie 
si,enia jakości produkcji, dzi~ki wprowa­
dzeniu kontroli międzyo1x~racyinej, uzys­
kały Pat'lstwowe Zakład'Y Przemysłu Ba­
wełnianego im. F. Dzierż yńskiego w Lo­
dz.i. 

W zakładach tych kontrola międzyope­
racyjna wprowadzona została jeszcze 
przed ukazaniem się zarz:1dzcnia KERM. 
Wprowadzenie komórek l;ontroli między 
operacyjnei w przędzalniach tych zakła­
dów przyczyni!o sir do pod.niesienia w 
ciągu ok. 3 miesięcy jakości proc'.ukowa­
ne j przędzy, przeciętnie o 6 proc., a w 
niektórych dzialach nawet o 10 proc„ 
co w tym $amyrn stopniu p·odniosło ja­
kość tkanin gotowych. 

Przed Międzynarodowym Dniem Dziecka 

Mile ·i pożytecznie spędzają. c.zas dt!ieci w przedszkolach 

Służą swym towarzyszom pomocą i radą 
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A .... '!. 11 .; - łlliżsl.lych s.z::ozególów o warUJl· 
;G;cil przyjęcia do Szkoły :.:orskiej b~dide Pa­
ni mogła zasięgnąć Vl Komendzie P. O. 
„Służba Polsce", Łódź, ul. Curie-Skłodowskiej 
30. 

* • * 
l\IIRK.1\ F.: - Jest Pa.ni -zak-0cha;na w czlo 

wieku o ~O lat od siebie s-tarszym. Słusznie 
P11ni zaznacza, że wieik w małżeństwie nie po 
winien grać roli, ale natomiast ban:Lzo duże 
z.naczcnie dla s•z.częśliwego pożycia dwoj.ga lu­
dzi ma dobór charakteQ·ów, uspo•s•obienia, upo 
dobań, zainteresowań itp. Czy więc Pani, tak 
młodziutka, po upływie lat nie zatęskniła.by 
za towarzystwem człowieka młodego, a więc 
bliż•'zeg·o Panj zainteresawaniami? P1·0S1Zę 
przemyśleć dobrze tę sprawę, zasięgnąó rady 
rodziców i napisać il:o nas jeszcze o swojej 
det!yz,ji. 

* * 
ZOSIA MAł,KOWSKA: - Zapytujes·z Zo­

sieńko , jakim pre;,ze~tem &p0rawis1z największą 
radość swej mamie w dmhl Jej święta. Mart­

. wisz się p1~ą tym, że nie mas.z zbyt wiele 
pieniędzy na kupno czegoś okazalsze.go. Ależ, 
Kochanie! Mama Twoja na pewmo nie oczeku­
je od Ciebfo drogocennych prezentów. Stokroć 
większą radość sprawisz jej, gdy oprócz laur 
ki, wlas.nej robo·ty, kwiatów, książki czy awen 
tualnie jakiejś robótki właSlllego wykonania, 
przynelmiesz wypełniać Jej zalecenia, oraz 
powiesz jak ba.rdzo Ja koc1iasa:. Tahi prezent 
bę'dzie dla Mamy najmilsizym ! 

Td „. Sd" „ u or r „ e on 

Osobowe „Skody" 
nadchodzą do Polski 

Zc;odnie z podpisanymi kontraktami, 
fladchcdzą do Polski dalsze transporty 
czccho~łowac~ich samo;:hodów osobo­
wvch ,.Skoda 1102". 
Są to dobrze już znane w ha iu wozy 

!ypu .,Tmlo:-" (dwudrzwio·:ve) oraz „Se­
dan" ( czteto:lrżwiowe). „Moto zbyt'' 

przydziela je rnstytucjom pa1is~wowym 
n a po ds ta w·ie ustalonego rozdzielnika. 

P.onadto zakupiono ki.lkaset furgoni­
ków zmonto•v anych na podwoziu .,Sko­
da 1101 ". Furgoniki te, D nośności poł 
tony, c;iywane są dl() przew0zu poclty 
i gazet. Dzieki tc1111: za!dadv im. Dzierżyńskie­

go w)·-;unęł,11 sif pod. wzgkclem jakości 
produkcji. na jedno z rz.olo\\ \'eh miejsc 
w~rr\:j zak!aJów przernyslu baw0lniane­
go w Polsce. trosce o zdrowie robo ików wvnnd 

W wyniku konkursu na najlepszą recenzję 

konkursu radiowego 
* * „ 

„U:; ralcri:'! przrz l~ontro'.crów orzyczyn 
po\\''i!awnma błedów kd1!1icznych, spo­
WDdO\l"alo po1epszenic się warunków na­
szej oracy - stwierdzai<J liczne prz<Jdki 
i tk<Jc '.:;i Z<lkład'Ó\V im. Dzierży11skiego z 
ob. Agnics?ką Bugusi8k, wielokro~ną 
1>:-zod :J\Vnicą pracv, na czde. 

Dzi~ki k(mtroli wylwrto i usunięto 
\\'iele n;ec!nmagań \V dzic~zinie zaopatrze 
nia w cześci zatniennP. l lstalono odpo­
wicdr;e · as'Jrtymentv tnw;irÓ\\' dla po­
szczegclnych svstemów masZ\'n". 

- Przez \\VO \Vadzenie kontrflli mi·;:dzv 
operacvjnej \\'iele takich jak ja, które nie 
mogły przedtem wykonać w I OO pro_c. 
normv. a przylem pro::lukowaty przędzę 
z wiel:J br::.1karni, obecnie przy pomoc~ 

Pewnego razu na trawersie Sanżejki ob 
scrwator czolowy Ułancew zauważył 11ko 
Śne żagle. - Antos, ucieszył się Jermakow. 
Lecz wkrótce zaczęła osiad~ć mgla i Ż<i.gle 
znikły z bornoi1tu. 

Jermakow przekładał szkuner z .icdnego 
balsa na drugi i omal przy samym brze­
gu „\'V"aluta" nie wpadła na wvnurzaj.l..:ą 
się z mgły felukę . Niestety! Oknalo :;ię, 
że to nie jest jednooki Grek, a tur-:::cy 
prz~mvtnicv. I na dodatek wieźli rrlko 
dzi.:si<;Ć bec7.ek wina. 

Felukę wzięto na holownik i „Wa!u,a'" 
wróciła. 

Repiew znajdował się u boh1 dowód::y 
przy strrze. Obaj rnilczdi aż do Dużej 
Fontanny. 

- Ty duchu lądowy! - pomyślał An­
drzej, patrzac Że wspó!czuciem na pomoc 
nika, którep męczyła choroba m0rsl<a. 

A Repiew odkaszlnął i zauważył spo-
ko.inie: . 

- Moim zdaniem warto zdać hl1 i.kę r,a 

Kursy delegatów ubezpieczeniowych w woj. łódzkim 
Tym raze:T wyprze::lzil nas Piotrków I W czasie kursu, który trwa og-ółem 

i Radomsko. Podczas gd:y w Lodzi s.pra- =.ześć godzin dekgowani przez gTupy 
wa deh~gatów ubezpieczeniowych, którzy ;:wiązkowe 1obotnicy zapoznają się ze 
rlziałać będą w każdym zakładzie pracy, swoimi czynnościami i kompetencjami. 
;est wciaż jeszcze rozwałkowywana, w Zakres obowi9z!<ów jest bardzo szeroki. 
~bu ty!:h miastach zakończono wczoraj 
pierws1e kursy szkoleniowe. Około 250 Delegat ubezpieczeniowy pośredniczy 
robotników zapoznało się z rodzajami bowiem w kontakcie między chorym a 
świadueń chorobowych i emerytalnych, Ubezpieczalnią, zabierając wszelkie skar­
aby po powrocie do swoich fabryk siu- gi i przekazując je włafriwym czynni­
żyć towarzyszom pracy pomocą i radą. kom. Poza tym bada, czy jeiro chorzy ko 

W Lodzi pierwsze tego rodzaju kursy ledzy mają zapewnioną Of}'iekę i możli­
rozpoczną si<; po świętach, równocześnie \\ości leczenia. 
w kilku większych świetlicach. Sz.Jrnlenie Do obnwiązkó-.v delegata należy także 
delegatów ubez.pieczeniowych organizu- 1.:bieranie opinii od powracających z 
ia także Tom:iszów i Pabianice. wczasów czy kuracji robotników. (m) 

= 
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posterunek nadbrzeżny i jeszcze raz pod-
jechać do Sanżejki! · 

- Po co? Jednookiego i tak ;ui me 
spotkamy. 

- A może trafimy na dwuokiego? 

Propozycja Repiewa miała sens, stat­
ki przemytników chodziły często parami: 
jeden odciągał statek kontrolny, a drugi 
przez ten czas przekradał się do brzegu: 
Andrzej nawet sam o tym myślał, ale u­
parł się. 

- Burza idzie, mgła, - ściągn-1wszy 
brwi, prŻern6\•,ił Andrzej, - naje,lz'.emy 
na skały i ktci wie na co jeszcze.„ 

Na bazę wr6cili późną nocą. Jermakow 
zwolnił Repiewa, a sam został, jak zwy­
kle na skunerze. Zazwyczaj zasypiał, led­
wo głową d1.}tknąwszy poduszki, ale tej 
nocy nie mógł oka zmrużyć. Niepo.;v-odze 
n:e z Antosem, wyrzuty sumienia, -/e drugi 
raz nie pojech::ił w stronę Sanżejki, w~qst: 
ko to odbiera)o mu sen. 

Andrzej _podłożył rece pod głowę, przy 

glądał się powoli kołyszącej się pod sufi­
tem ciasnej kajuty lampie i ssał pmtą faj· 
kę. 

- Czyżby Katia spotykała się z Repie 
wem? Jaki chytry! 'Słowem się nie zdra­
dził, Że ją zna!. .. 

Andrze:i nie pomyślał nawet, że właś­
ciwie nie było wcale okazji, aby mówić z 
Repiewem o Kati. 

Doszedł do wniosku, że nie będzie m6gł 
zasnąć i wyszedł na pokład. 

Był wczesny, mroźny poranek. Mecha­
nik Liwa,now siedział na rufie i ło1v1ł Sy­
czki. 

- A gdzie jest, Albatrosie, twoja jas­
kółka? - spytał żartobliwie, patrząc na 
latające nad zatoką ptaki. 

- Z czego wywnioskowałeś, że •o mo­
ja? - burknął Andrzej i zmienił temat 
rozmowy. - Dzis·iaj znów wyjdziemy 
na morze. Tw6j motor nie nawala? 

Paweł Iwanowicz spochmurniał, zebrał 
sw6j niewyszukany sprzęt rybacki i znikł 
w oddziale masZ'Y'TIOWYm. 

- Zapewne będzie dzisiaj w por,:ie! -
pomyślał znów Andrzej o Kati. -- Jeśli 
pójdę do warsztatu po nowy log, to ją 
spotkam ... 

Lecz gdy się zastanowił, odrzucił tę 
myśl: w takich sprawach należy tJOsłać 
bosmana. A Jermakow srogo przcs·:rzegał 
tradvcic morskie i nie wsadzał .nosa tam, 

dowolnie obranej audycji Polskiego Radia w 
m. marcu - I nagrodę w kwocie 15.000 zł 

przyznano studentowi Janowi Chojnackiemu 
z Gdańska (Wrzeszcz). Trzy drugie nagrody 
po 12.500 zł przypadiy muzykowi Rycie Gnus 
z Piastowa, pracownikowi umysłowemu Zyg­
muntowi Dąbrowskiemu z .Warszawy i maj­
strowi huty szklanej Fr. Dudkowi ze Sirze­
mieszyc. 

Trzy trzecie nagrody po 10.000 zł - Ludwi 
ce Pelczarskiej z Korczyna w woj. rzeszow­
skim, studentowi Edm. Ostrowskiemu z War 
szawy i uczniowi X klasy Lucjanowi Sycho­
wi z Krakowa, irzy IV nagrody po 7.500 z.ł 
- uczniowi Tad. Żmudzińskiemu z Siedlec. 
nauczycielce Krystynie Wójcik z Warszawy 
i instruktorowi Cz. Wrzesińskiemu z Wrocła­
wia, a trzy V nagrody po 5.00.0 zł - nauczy­
cielce Janinie Wackowskiej z Kalisza, Anieli 
Rybakowej z Pysko\Vic i nauczycielce mgr. 
Kubównie z. Warszawy. 

gdzie nie powinien Osobiście interwenio­
wać dowódca. 

Na przykład, gdy zauważył jakiś nie­
porządek na pokładzie, nie beształ wach­
wwego, tylko wzywał do siebie, do kajuty 
bosmana i tam dopiero, jak maw ial Kowal 
czuk, dawał mu porządną wcirę. 

Pierwszym powodem do tej „pr xedu­
ry" były źle wyczyszczone poręcze, 

- Zrozumiałe, Romanowiczu, zmyję 
głowę Fominowi, - obiecał Kowalczuk, 
:vysłuchawszy uwagi. - Fcmin m'.lrn:ieru­
Je. 

- Jak wy stoicie? Jak odpowiadacie 
dow6dc;r? - zakipiał Jermakow. 
• Na Simę Karabina spadło to tak nieo­
czekiwanie, że otworzył usta i wlepił zdzi 
wiane oczy w przyjaciela. -

- Baczność! - zakomenderował Jer­
makow i Kow~lczuk tak się wyprostował, 
Że ledwo nie sięgnął głową sufitu kajmki. 

- Na statku wojennym powinna być 
wojskowa dyscyplina. - powiedzi.ił do­
bitnie Andrzej. -: Nie ścierpię takiego nie 
dbalstwa, zrozumiano? 

- Tak jest! - na cały głos zakrzyk­
nął Kowalczuk. 

Zupełnie zrozumiałe, że potem bosman 
pokazał Fominowi, gdzie raki z1muią . 
Drużba drużbą, a służba służbą. 

-Stare porządki zaprowadzacie z Al­
batrosem? - - powiedział niezadowolny 
Fomin. (D.c.11.) 

, 
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ZY&O y WICK ·A I 

Z warzywami do chrzanu/ _ Mimo deszczu 

święta były 11,sus;he" 
Łodzianie mile spędzili dw{J dni 

Thunnie rozjechali się łodzianie do bliższych 

i dalszych miejscowości w na.dziei, że przy 11ięk 

nej pogodzie mile spędzlf święt~,. Pogoda spła. 
tała im jednak figla - słońce poskąipllo nieco 
sw.ych promieni, zwłaszcza drugiego qnia.. 

Dlaczego nowalijki są drogie? 
Mimo to Swięta były uda.ne. Ci, którzy wyje. 

chałi do miejscowości podłódzkich wcale tego 
nie żałowali. KrótkotrwaJe i przelo'tne deszczyki 
nio przeszkodziły bynajmniej przyjemnym spa. ' 

Niedociągnięcia ze strony Centrali Ogrodniczej odbijają się 
dotkliwie na kieszeniach ludzi pracy 

cerom na świezym powietrzu. Natura zrobiła Przechodzac obok wystaw sklepów spo- dziewać normalnego nasycenia rynku za· 
swoje - wypoczęci i pełni sił powrócili „wycie żywczych, k~żdy z nas zadaje sobie na równo w warzywa jak i owoce. 
czkowicze" do rod:ainnego miasta. pewno to samo pytanie: dlaczego warzy· A teraz inne przyczyny, tym razem czy 

?owodów do narzekania nie mieh również i wa i owoce są jeszcze tak drogie? Przecież sto ludzkie (a właściwie łódzkie), wpły­
ci, którzy zostali w Łodzi. Wczorajsze popoiud. już od miesiąca mamy piekną, prawdzi· wające na drożyznę warzyw i owoców. 
nie sprzyjało bardzo pokrzepfający:m spacerom, wie letnią pogodę i npwalijki powinny już Centrala Ogrodnicza, która pokpiła spr;1 
toteż parki łódzkie zaludniły sil! publicznością być o wiele tańsze, a więc dostępne dla wę już w ubiegłym roku z pietruszką, 
jak w najpogodniejsze dni. każdego człowieka pracy! marchwią, selerem, włoską kapustą itp. -

Minione dwa. dni świąt łodzianie wykorzy. Na drożyznę wczesnych warzyw i owo- nie wyciągnęła należytych wniosków ze 
st&li więc w 100 procentach na wypoczynek na ców składa się kilka przyczyn. Pierwsza, swych błędów i nadal źle organizuje pła· 
świeżym powietrzu. Pocieszającym :'rzy tym z którą trudno walczyć _ to właśnie pięk nowanie i skup. 
jest fakt, że dwa. dni świąteczne nie stały pod na pogoda. Warzywa inspektowe już się Już sam system sprzedaży musi budzić 
zna~em alkoholu. Zapowiadały to zresztą 
jeszcze w sobotę nasze sklepy 'JSpołecznicne, kończą, a ~rui:to':"ym zaszkodz~ła panują· poważn~ za~trzeżenia. Wszelkie transa~cje 
gdzie z artykułów przygotowanych na święta, ca susza. Nie ma Jedn~k obaw, ze s!an ten odbywaJ~ się na centralnym targow~sku 
praJWie nietknięta pozostała tylko.„ wódka. ·potrwa długo. Ostatm deszcz p.om.ogł bo· warzywn1czo·owocowym przy ul. Ła~iew-

Oby zawsze ta.k było! .. „ (se) wiem bardzo i za jaki~ś 10 dni oczekuje nickiej .. Towar o~ p~oduce~ta wędru]e do 
się w związku z ~ym większych dost~w do I Centra!• O~rodruczeJ, da~eJ do PSS lu~ 

W k 
• d kl • miasta. Jeżeli zas deszczyk o nas me za· MHD 1 dopiero stąd trafia do rąk konsu az ym S ep1e pomni i na przyszłość - należy się spo· menta. To zbyteczne ogniwo w postaci 

muszą być ziemniaki Kurczęta roztargnienia'' 
. Przeprowadzone ostatnie kontrole wy Z „muzeum 
kazały, że nie we wszystkich sklepach Ł d • m k b • 
PSS-u można nabyć ziemniaki. o z I a n I e wszy s 1 o a u ą 
w;~e:h'~ąi%lrn \~y~l~o~:łiwn~l<~r~ik„Pd-~ . - li 
j:C:ct 11~~c~\~~~ 2~-~t:~;1~~c~u1i~~~i~~~ a co dziwniejsze - nie zgłaszają się po odbiór swych rzeczy 

było w ubieg-łym miesiącu dość dużo. 
W MOI znajd'Uje się ibowiem około 30 
pęków kluczy różnego gatunku i „kali­
bru". 

~ta~eczne Hości ~iem~ia!;ów i .że ~ie rrio- I Przechowa}nia Miejskiego · Ośrodka 
ze }~h z~br~knąc \~ zadnym, s1depie. . Informacyjnego, zwanego również „mu-
.z1em~:ak1 Y.o.w1r:ny ,hyc zama.w1a!1': zeum rozta~gnienia",. aż, się roi o? róż­

p1 zez loero.wrn,,ow :sklepcw ~rzyna1mme; negv rodzaiu przedm10tow, zagub1onyc,h 
~a trzy dni przed ukonczen1em sprzeda" p!"zez roztrzepanych łodzian. Młeszkan-
zy posiadanego zapasu. cy Łodzi gubią bowiem swe rzeczy w 

™ rnw r++1 
1

.,. niesłychanych ilościach Dość powiedlzieć, 

Pani Zu:.ia jest d{>piero nuesiąc po ślubie 
Pani Zuzia slyszala, że są takie książki Sfl·P~ 
cjalnie o małżeństwie. Wchorlzi więc do księ· 
garni i powiada: 

- Czy panowie maią coś odpowiedniego dla 
młodeg·o ma tżeńst1rn? 

Sprzedawca nie może się zdecydo1rnć. Ksh1 
żek jest dużo, ale na taki temat? Wreiozcie 
proponuje: 

- A może to ... „Miłość w przyroclzie"? 

że w ciągu ostatniego miesiąca JJrqn~e­
siono do „muzeum" ponad 50 prze<itrmo­
tów, często nawet pokaźnej wartości! 
Czegoż tam nie :na, począwszy od 

binokli, a na koszyku z ... żywymi kurczę 
tarni skończywszy? Bardw musia! być 
właściciel owych kur.cząt zamys1ony, 
:okoro nie zauważył, że kosz z żywym 
!adunkiein gdzieś mu się „ulotnił"„. 

Co robią jednak d, którzy gubią l<l:u· 
cze? Jak potem wchodzą do swych miesz 
!\ ai1? A teg·o rodzaju „zap.ominal:sh.ich" 

Nie o wiele mnieiszym powodzeniem 
cieszą się teczki. Wypadki ich zaigubie­
nia zdarzają się najczęściei w taksów· 
kach, toteż osobami które zgłaszają ich 
zna1e.zien.ie, są przeważnie szoferzy. Te.­
czek tych przyni·esiono ostatnio około 
dziesięciu. 

Trudno pisać o wszystkich przedmio­
tach, które uczciwi znalazcy oddali do 
popularnego .M.OI. Jest ich zbyt dużo -
są zegarki, parasołki, czapki, okulary. 
Dziwić się tylko należy, że ich właści­
ci("le ja!mś niie kwapią się po .o<lroiór. 
~.zyżby im nie zależał::> na odzyskaniu 
zagubionych przed'miotów? (ks) 

' - Nie, nie ... - odpowiada pani Zuzia. -
l\1y już mamy mieszka nie. 

-;'t * 
W Nowym Jorku p;1yhtpano kieszonkow~a 

na gorącym uczynku kradzieży. Sędzia i:::azal 
go na zapla enie 100 dolarów kary. Detektyw 
zwraca się do sędziego: 

Ile płacić za .kurs? 

Obowiązująca taryfa dla dorożkarzy 
O ·wszelkich wykrocze11iach powiadamiać Zw. Zawodowy 

- Przesz11kałem jeg{> kieszenie. On ni,, n10· 
że zapłacić 100 dofa1ów, bo ma tylko p'ięć­
dziesią.t .... 

Na to sędzia: 
- 'Vięc puścimy go 11;.1. wolno;ć, ale 1iech 

11an nie spuszcza zeń oka i chorlzi za nim .;a· 
ły czas, a za godzinę proszę go dostawić tli 
z powrotem ... 

* * ·" 
Spotykają się dwaj "jirzyjaciele. 
- Pożycz mi pięć tysięcy - prGol pierw 

szy. 
- Dobrze - odpowiada drugi. - Masz tu 

pieniądze, tylko musisz mi je jutro zwróeic ... 
- Dobrze, ale nie p.owierlz mojej żonic< 

przy1>adkiem, że pożyczyleś mi pi<>Ć tysię~y •.. 
- Zrobione! ... A ty nie zdradź się przypnd­

Jiem pued •nt>ia żona. że iR miałem pięć ty-
s.i~y ! 

Przed 1.;ilku dniami zamieśc'iiliśmy fe· 
Jeton „O grzecznym Jasiu i niedoihrych 
dorożkarzach". ·W którym wskazaliśmy 
fakty niehonorowania przez właścicieli 
riorożek 11c;talonei dla nich taryfy. 

Ponieważ z 1ist6w naszych czytelni­
ków \VVnika, że wypadki takie zdarzają 
:;ię bardzo często, a nie znający cennika 
pasażerowie płacą wygórowane sumy -
poda jemy urzedową taryfę d~a dorożka­
rzy, która obriwiązu je na terenie naszego 
rniusta. Pierwsz::i c·ena dotyczy kursów 
dziennych, druga rnś nocnych: 

Za kurs w śródmieściu - 150 i 200 
złotych, z kraf1ca do krańca śródmieścia 

·- 250 i 300 złotych, ze śródmieścia na 
Dworzec Fabryczny i od'Wrotnie - 200 
i 250 złotych, ze śródmieścia na Dworzec 
Kaliski i odwrotnie - 230 i 300 złotych, 
z Dworca Fabrvcznego na Dworzec Ka­
liski i o·d!wrofoie - 250 i 300 złotych, 
ze śródmieścia na peryferie nie da1ei niż 
do g;ranicy Wielkiej Łodzi - od 250 do 
500 i od 300 do 600 złotych, za godzinę 
jazdy po mieśde z zatrzymywaniem się 
- 350 zlotych. 

Osoby, które spotkają się z faktami 
lub próbami pobmrania wyższych cen, 
winny meldować o tym w Związku Za· 
wodowym Transportowców przy tJ. An· 
drzeja 6. 

Centrali Ogrodniczej podnosi niepotrzeb• 
nie cenę. 

N a dalszą zwyżkę cen wpływa niezrozu 
miałe stanowisko tej instytucji, która 
uparcie nie chce obniżyć marży zarobko· 
wej do· 2 procent jak zleciło Ministerstwo 
Handlu Wewnętrznego, ściągając nadal ha 
racz w wysokości 10 procent. 

Należy przy tym zaznaczyć, że towar 
przechodzi po prostu z wozu do wozu. I 
za takie przerzucenie sałaty czy rzodkie­
wek w promieniu paru metrów - Cen· 
trala Ogrodnicza pobiera od MHD i PSS 
aż 10 procent z sumy zakupu! 

Poza tym Centra1a nie zapewniła regu­
larnych dostaw warzyw i owoców, co 
również bardzo sprzyja podbijaniu cen 
przez producentów. Bo gdy nie ma na tar 
gowisku odpowiedniej ilości dostawców, 
nie ma również i konkurencji, a to w pro 
stej konsekwencji prowadzi do zwyżki 
cen. 
Dużo możnaby zarzucić również obecne 

mu systemowi notowań cen pi:zez komisję 
cennikową, urzędującą na centralnym tar 
gowisku. Komisja urzęduje zaledwie dwa 
dni w tygodniu, a ceny na następne dni 
ustala na podstawie danych z dni poprzed 
clnich. A przecież podaż i popyt zmienia­
ją się'. nie tylko codziennie, ale nawet co 
godzina. 

Komisja cennikowa nie ma równiez dzia 
łu kwalifikacyjnego. Ceny poszczególnych 
artykułów ustala się „od - do", pomija­
jąc zupełnie jakość danego towaru. Nie 
trzeba chyba udawadniać jak bardzo sy­
stem ten umożliwia podbijanie cen przez 
samą Centralę. Bo jeżeli ustala się cenę 
od 160 do 280 złotych, nie podając za jaki 
gatunek, to przecież zupełnie zrozumiałe, 
że Centrala zawsze będzie chciała sprze· 
dać po najwyższej cenie! 

I czy można się dziwić, że w takich w& 
runkach warzywa i owoce są tak horendal 
nie drogie? Że w ogóle niektórych wcale 
nie można dostać? Wczoraj np. PSS zażą· 
dała od CO · około 11 ton rabarbaru, a 
otrzymała zaledwie 4 tony. Mało było 
szczawiu, kompletny brak ogórków, mało 
pomidorów (i te ceny!). A to jest właśnie 
wynikiem źle przeprowadzonych kontrak 
tacji. 

Panie domu sarkają i słusznie. I nic 
dziwnego, że gdy je ktoś zapyta, jak tam 
jest w Łodzi z zaopatrzeniem w warzywa, 
odpowiadają, że z pietruszką, marchewką 
i cebulą jest - do chrzanu! (o) 
1111·m11tllllll'lll!ll'llilllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłlllllllllllłllll~llllllllllllllłllllllllllllllllllllllllllMlll 

Wystawa prac nowatorskich 
przemysłu dziewiarskiego 
Centralny Zarząd Przemysłu Dziewiarskie­

go ol'ga.nizuje naradę raeJonalizaitoJ."ÓW, połą· 

czoną. z wysta.wą prac nowator~ldch, która od­
będzie się dnia 31 maja rb. o goctz:. 9-ej rano 
w Łodzi w Helenowie. 

Wystawa będzie czynna w nach 1 i 2 cze1·w 
ca dla grupowych wycieczek racjoinalizatoTÓW 
pokre>mych p!Ilzemysłów. 

• 
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Najlepszym zespołem kolarzy wiejskich okazał się LZS. Różyca 

TEODOZJA JACKOWSKA 
świat jest piękny, gdy się ma 17 lat! Ileż 

uroku kryje w sobie każda przyszła, godzina. 
A dzień? 

- Jutro będzie lepiej - mówi zarwsze mło. 
dlriutka przoclownica PZPDz nr .2 Teodozja 
Jackowska, gdy czasami zdarzy się jej jakieś 
niepowodzenie. .Ale trzeba za_znaczyć, że wy. 
padki niepowouzeń spotykają ją ba~·dzo rzad. 
ko-. W pracy przecież należy ona do na.jlep. 
szych, w gimnaizjum przemysłowym, do które. 
go uczęszcza też wiedzie się jej nie najgorzej, 
jest lubilllna przez wszystkich... czyż można 
więc żą.dać od życia czegoś więcej 

A jedna.k i ona ma swoje marzenia. Ma- ich 
na.pewno bardzo wiele, jak każda młodziutka 
dziewczyna. Przyznaje się zresztą do tego 
otwarcie. · 

- Chciałaibyn1 

uczyć się dalej i 
- mówi - a poza tym.„ 

Poza tym? 
-:- Chciałabym jeszcze raz zobaiczyć takie 

cuda. jakie oglą.da·lann w pawilonie .radzieckim 
na Ta!l:gach Poznańskich. Ze wszystkich sił 
pragnę tak uczyć się, a potem i pra-cować, aby 
i u nas można było produkować ta.kie wspa. 
niałości. 

Różyca i okoliczne wsie powiatu brzeziń- pomyślany jako konkurencja drużynowa do 
skiego, przez które wiodła trasa wyścigu ko stępny dla zespołów wiejskich z terenu 'wo­
larskiego zorganizowanego przez LZS Ró- jewództwa łódzkiego. Na starcie stanęło 42 
ży~a nie przeżywały jeszcze takiego porusze kolarzy z czego ti zespolów skompletowa­
nia jak w dniu Sw1ęta Ludowego. Młocizl nych. Reszta startowała indywidualnie. o 
i starzy mieszkańcy wsi, którzy może pierw- zwycięstwie decydował najlepszy czas pierw 
szy raz w życiu widzieli wyścig, wylegli r.a szych czterech zawodników l'l.a mecie. 

szosy ·i drogi polne (bo Przed startem wszyscy ucze!ltnicy wyścigu 
był to wyścig na pne- podpisa li rezolL'.c.ię treści następuiącej: . 
łaj) żeby przyjrzeć się My, młod,peż Ludowego Zespoln Sportoice 
walce kolarzy wiej- go w Uóż,-cy w Śirięto Ludowe, święto bra 
skich. terstu:a i sojuszu chłopów i robulnikóu· dla 

W organizacji tego Hc::czenia oraz jeszcze pełniejszego rozkwitu 
vvyścigu sportowcom ·wszej Lucfoicej Ojczyz11y solidaryz;ijemy się 
wiejskim pośpieszyła z :e Śu;iatowym Kongresem Obro1'.c.>w Polwju 
pomocą sekcja kolarska l dołączamy swoje podpisy pod jego ape 
ŁKS Włókniarza ślac Lem. 

swych doświadczonych działaczy. Wyścig byl Do:ief1 Swiętu Ludowego swl się dniem po 

Adamczyk Wyf)fai skOk-·dal 
Proniewiczówna zajęła w Berlinie drugie miejsce 

. !'fa stadionie im. Waltera Ulbrichta w .Ber­
l~1e ~d~yły sil) z okazji Zlotu Niemieckiej 
Mrn.dziczy Dcmokra.t.yczncj zawody z uc1zm­
~~m s1mrtowców Związku Radzieckiego, kra­
JO:-V. deimikracji ludowej i Niemieckiej Repu 
bhlu Demokrat3·cznej. \V zawodach tych 

, wzięli również udział sµm·towcy polscy. 
Z<i.wody rozpocz;;·· 

ly się łrnnkurencJąmi 
lekkoatletycznymi. 
\.V skoku w dal zwy­
ciężył Adamczyk (Pol 
ska), uzyskując WY· · 
nik 7,10 m, przed 
Heinem (NRD) t;,S6 
mtr .. i Schumanem 

Ber.linie szereg za.wodów sportowych w ra­
mach zlotu FDJ 

Dwl!. nowe relmrrly krajowe ustanowili pły 
wacy polscy. Hekonlu w µływanEu stylem do 
wolnym na 4.00 m poprawiła Dzikówna, któ· 
i"a uzysJ;:a.łi1, czas 6:12,0. \.'17 biegu tym zwycię 
żyła Węg·ierka Gyrngo w czasie 5:35,6. Dzi­
kówna zajęła h-z!!uie miejsce przegrywając po 
zaciętej walce ~, Grost:man (NRD). 

Drugi 1.·ekord Poltld ustanowiła drużyna 
męska. w szt:>J'ecie 4x2UO m wynikiem 9:46,1, 
~ajnmjąc drugie mie~sce w tej konkurenc,ji. 
Pozostatl pi;nvacy polscy zajęli następujące 

mie.}sce: na 490 m. st. dow. rlrugi Gremlow­
słd 5:03,2 za pływakiem 1.'adziecltim 
Uszakowem. 

Na 200 m st. klas. 3) Nikodemski - 2:55,ł. 
{NRD) -- 6,85 m. Zw:rdęż;vl Gero (NRD) przed Skovajsa (CSR). 

W biegu na 7.-00 m Na 100 m st. g1:zbict. - 3) Jabłoński 
Pron.iewiczóinw Hali.Ila Stawczyk zająI H m. 1:15,2. za Mieszkowem i Krinkowem (obaj 

l) Sncharew - 21,!J ZSRR). 
sek. 2) Stawczyk - 22,7 sek. 3) CiChoń (NRDI Na 100 m. ~t. mot. Proniewiczówna czasem ••------------------•Ili! -23,l sek. l :33,4 zajęła drugie miejsce przegrywając z I W biegu na 400 m Mach (P-0lslta) miał Zl\ W;;gierką Gsengo, · 

TEATRI" 
Im. St. Jaracza - „DOM OTWARTY" 

komedia M. Bałuckiego, godz. 18. Wszyst!;:ie 
bilety wyprzedane. 

Pow·szec.hny - Dziś teatr niec:zynny. 
Osa - „ROMANS Z WODEWILU" J"Odz. 

19.30. 
Nowy - Teatr nieczy;nny. 
Lutnia - Teatr nieezynny. 
Arlekin - Widowisko pt. „WESOŁA MA­

SKARADA" o goc1z. 17,15, na scenie letniej. 
Pinokio - Dziś, dnia 30 maja 1950 T. o 

godz. 8 i 15, według zamówiei1 dla sz.kół, wi­
dovvi•sko zamknięte pt. „NOWA SZATA KRÓ­
LA". 

19.lłNA 

ADRIA - Kino nieczynne z powodu remon­
tu. 

BAŁTYK - Zwydęski powrót - 16, 18.30, 
21. 

BAJKA - Cza.rd.ziej-ski kryształ - 18, 20. 
GDYNIA - Program, aktualności ur 21. 
HEL - Awantura na ws i - 16, 18, 20. 
MUZA - Hrabia Monte - Christo I seria 

18, 20. 
POLONIA - Dziś o wpół do jedenastej 

16, 18.30, 21. 
PRZEDWIOśNIE - J:habia Monte - Christo, 

II seria, - 16, 18, 20, 
ROBOTNlK - Upiór w operze - 18, 20. 
ROMA - Droga do sławy - 18, 20. 
REI~ORD - Zakochani są sami na świecie -

18, 20. 
STYLOWY - Trzy spotkania - 18, 20. 
sWIT - Dziewczeta z baletu ~ 18, 20. 
T~CZA - Urodzony w p-aździemiku - 16, 

przeciwników zawodników· radzieckich -ii.o Na 200 m st. klas. - 2) Dobranowska -
marowa, Litujewa i Czechosłowaka - :ro- 3:12,4. 
biebrada. Po zaciętej walce zwyciężył Kormt W zawodacb głnmastycznych kobiet zespo 
row - 49,8 sel,., przed Litujewem - 49,9 łowo zwyciężył Związek Radziecki - 233,8 
sek. i-- l\'Iachem - 5G,O. plct. przed Polską - 227,15 płd. i Niemiecką 

W koukurenc.ii 'kobiet w biegu na 200 u-~ I Republiką Demokratyczną - 214,05 pkt. 
zwyciężyła Węgierka Lochasz - 26,9 sek., Indywidu::ilnie najlepiej z Polek uplasowa. 
przed 1'forachoyą (CSR) - 27,0 sek. i Cie- ly się: 8) Rakoczy - 38,55 pkt., 9) Reinalo 
ślikówuą (Polska) - 27,4 sek. wa - 38.40 pkt., 10) Konikowska - 37,85 

* * * pkt., 11) Wilkćiwna - 37,35, 12) Dębicka -
W oba dni Zielonych świąt odbył się w 37,10.. 

Nowi szosy 
Gabrych w Lodzi, Salyga w Warszawie zdohvłi tytuły 

Tradycyjnym zwy. W W .ARSZAWIB tytul 
czajem na szosie Pa. mistrza szosowego .lldo 
b.ia;nickiej w kierunku był Sa,J:yga, który uzy 
na Sieradz odbyły się skał najlepszy czas na 
za.wody kolarskie o 100 km 2.48.07. Drugi 
mistrzostwo szosowe był Królikowski, trze 
okręgu łódzkiego na ci Wójcik, a czwar. 
dystansie 100 klm. ty Siemiński. Sałyga 

Wyścig ten oiuął miał również najlep. 
pad znakiem zaciętej szy czas na półmetlm 
walki pomiędzy Pie. 1.21. Wrzesiński roz. 
traiszewskim, Ga.bry. począł wyścig w zbyt 
chelil i Murowaniec. ostrym tempie, które. 
kim którzy tworzyli go nie wytrzymał i 
czołÓwkę i zysk~li znalazł się na 8 miej. 

Gabrych Tmlens::; dość znaczna przewa. Salyga Teofil scu. 

. . . g~ n~d p~zo~tałymi w KRAKOWIE tytuł mistrza szosowego 
uczcstnikaam. Z walki_ teJ obronllł _rę ą. wy. okregu zdobył Wandor. Zwycięzca :przebył dys. 
szedł Gabrych, _gdyż P~etraszewski miał defe~t tanŻ 100 km w czasie 2.41. Drugie miejsce za. 
gumy, na usumęc1e _ktorego stra~1ł cenne dw~e ·ał kolarz Gwardii Bak. 

1ęż11ej manifestacji pracujących m!ls c!ił;>P. 
5kich 1w rzecz pokoju, nu 1zecz prznazm 
do wielkiego Zu;iqzkn Radziechie_g? i krajóu; 
c1cmokrncji ludowej oraz aN;zystk;'cli , jł poslę 
1m i den;oJ;racji na śu:iecie. 

Wzywamy u!szyslkich sportou·ców zi·zeszo 
nych w Ludowych Zespołach Spur! •. H'ych rlo 
nwsowegu podpisywania Avelu S:.tokho1.m 
sldego, dając tym cegiełkę do un··zenia 1w 
szego święUL. 

Niech dzień święta Ludowegv 5:a11ic .,ię 
dniem jeszcze silniejszego pogłgóie•1 ia bratl.'f 
sldego so_i11szu ::; klas<! robJlntt::!"I, i dniem 
mobilizacji rlo dalszej walki, tt Al. :. i pracy 
1wd ::bu.dowaniein ustroju pełn<'J SJ.'rnu ·iedli 
wości społecznej i szczęśliws::ega .i11t•·:; ludu 
pracujqcego miast i wsi w Pol,ce Ludowej. 

Ni<?ch żyje sojusz robotni(:rn c1,1,..r1shi. 
Nice/I. Źyje 11okój. Niech żyje Pol ska. Ludo 
wa! 

Trasa prowadziła: Różyca - Bendzelin -
Nowy Redzeń, - Stary Redzeń - Sł_otwinJ'. 
- m. Koluszki. - Stare Koluszki - Zakow1 
ce - Różyca. 
Ponieważ długość trasy vtynosiła około 15 

km. liczono się z tym, że decydująca walku 
rozegra się, jeśli nie na f:niszu, to przynaj­
mniej na ostatnich kilometrach. Tymczasem 
decydującym okazał się trzeci kilometr tu­
taj bowiem przejeżdżający pociąg towarowy 
rozdzielił wyścig na dwie części. Zaledwie 
sześciu kolarz.y przeskoczyło tor przed nad­
jeżdżającym pociągiem i c,zyskało taką prze 
wagę czasu, że już do mety tworzyli czo:tow 
kę. -

Indywidualnie , wyścigi wygrał Rogaliii.ski 
w czasie 31.20 przed Pijanowskim 31.22 (oba.i 
z LZS Andrzejów), ale zespołowe zwycięstwo 
należy do drużyny LZS Różyca, która , w s_kła 
dzie: Sprusiński, Michalak, Sobkiewicz, Sci­
biorek uzyskała najlepszy czas dnia 2.12.30. 
Trzeba zaznaczyć, iż czwórka ta jechała caly 
czas razem wzajemnie poniagając sobie i Oi:l 

jąc tym dowód, iż rozumie na czym polega 
jazda zespołowa. Dalsze miejsca zajęli: 7) 
Ołubek (LZS Gałkówek), ·8) Jagiełło (LZS 
Ujazd), 9) Gruszczyński, (Dąbrowianka) 10) 
Ranc (LZS Andrzejów). 

W klasyfikacji zespołowej 1) LZS Różyca 
I 2.12.30, 2) LZS Andrzejów 2.17.28, 3) LZS 
Gałkówek 2.25.02, 4) LZS Różyca II, 5) ZZK 
Koluszki 6) LZS Redzeń. 

Z zadowoleniem podkreślić należy nadspo 
dziewanie sprawną organizację tej imprezy. 
·······~····· ..................... . 
Porażka i zwycięstwo r 

reprezentacji koszykarzy FSGr 
W Warszawie odbyły się zawody w koszy. 

kówce męskiej między reprezentacją :FSGT 
(Francja) a reprezentMją CRZZ. Mecz zakoti. 

~.i-. czyt się zwycięstwem 
@""" ~ drużyny polskiej w 

stosunku 63:37(23:15). 
Polaicy byli szyblli 
i grali lepiej taktycz. 
nie, W pierwszej czę. 

ści meczu cel.nie strze 
lali z daleka, a po 
panzie mieli już wy. 
raźną przewagę. Dru. 
źyna francuska strza. 
łowo wypadła sła.biej, 

Najlepszymi graczami w reprezentacji CR7.Z. 
byli Pawlak i Grzechowialk. 

Wczoraj gościła w ' Łodzi reprezentacyjna 
drużyna PSGT koszykówki męskiej, Francuzi 
zmierzyli się z mistrzowskim zespołem Polski 
Spójnią. Gra była nerwowa, zwłaszcza ze stro. 
ny łodzian, którzy grali poniżej swej fo11lly. 
Francuzi zaprezent<>wali się zupełnie dobrze i 
odnieśli zwycięstwo w stosunku 38: 35 (24: 20). 

Na boiskach piłkarskich 
18.30. 21 

TATRY , - Nieodrodrn1. córka - 15,30, 18, 

minuty, Murowaaneckiemu zas dwukrotme J • • 
spadł łańcuch, W KATOWICACH tytt1ł kolarskiego mistrza Zw, Garbarnia pokonał w Toruniu Kolejarza 

Gabrych wpadł pierwszy na metę w_ czasie ~zosowego okręgu śląskiego zdobył rewelacyjny I±:~ (1:0), przegrała natomiast z Kolejarzem 
'2,40.22,4, 2) Pietraszewski 2.42.13, 3) sw1ercz I kolarz Unii - Ruch H&dasik w czasie 2,57.57. (Bydgoszcz) 0:1. 20.30. 

WISłu\ - Program "kładailly - 16.30, 18.30, 
20.30 

2.45.12,2, 4) Olczyk, 5) Wójcieszek, 6) Murowa Na drugim miejscu zna.lazł się Nowaczek. Kolejal'Z (Poznań) nieoczekiwanie przegrał 
niecki 2.53.35,2 (wszysc_y z ŁKS. Włókniarz). ze Spójnią. (Grndzią.dz) 3:6 (2:3). W meczu z 

WŁóKNJARZ - Dz.iś o wpół do jedenastej 
- 15.30, 18, 20.30. 

Mistrzostwo kolarskie na szosie okręgu domo K 1 · · (G d · d ) · w wyścigu dla kartowiczów na dystansie o eJarzmn :rru z1ą. z zwyciężyła drużynr. 
50 Jun. pierwsze miejsce zajął Błoch (Ogniwo) śląskiego uzyskał J~,nkows1',:i. Czais uzy;nrnny pozna.fiska 3:0. 

WOLNOŚĆ - Zdradzieckie llokały - 15, 18, 
21. 

1.29.36;! przed Szczęśniakiem (ŁKS. Wlók. przez Jankowskiego (Pafawag) jest slaby Górnik Radlin rozegr11ł w czasie świl!t dw~ 
niarz) i Trzeciakiem (Spójnia). 3.04.39. mecze z Polonią. (Bytom) uzyskuj!],c wyniki re­

ZACHETA - Za siedmioma górami - 18, 20. misowe 5:5 i 2:2. 

·······,---~····-···~····· w Sieradzu i Lasku P I k
' t • • AKS. Budowlani pokonał Stal Gliwice 3:1. 

Z. meczu o ~rużynowe mistrzostwa o s I w en1s1e RelI~:~;:t~i?6~:~~:ę p:?::~~ Jt:~i~~snowie~ 
startowali spor.towcy Zwiqzkowca i Spójni 9 :1. Ogn. Cracovia. rozegrała dwa. spotkania w 

z akazji świeta Ludowego ekipy sportow• Widzew Warta Rzeszowie z tamtejszym Ogniwem osiągając 
'd k. h -. 'd' ł t · b · ' dwa zwycięstwa 3:0 i 6:1. 

ców ło z ie wy3ez za Y w eręn, ze Y WZiąc w dniu 28 i 29 bm. na. kortach tenisowyrh Ulrichsowa, Banasiak - J uśkowiakówna, To 
ezynny udział na punktach obclwdtl święta '~'1. zw. K.S. „Widzew" odbył się mecz o drn- maszewski 1:6; l:G. 
Lud-0wego w organizowanych tam zawodach żynowe mistrzostwo Polski w tenisie pomiędzy 
s11ortowycb. Wł Zw KS Widzew" - Łódź i Związkow-

Grupa sportowców zw:iąz'kowca. Z1;ywu wy- ~ Wart~;; '<'Poznań) 
stapiła w Sieradzu, gdzie brała udział w za· I ce " · 
w;dach lekkoatletycznych piłki nożnej i siat- Poniżej - pod ujemy częściowe wyniki, a rn.: 
k1)wce. W zawudaeh lekkoatletycznych uzy,;ka GRA POJEDYNCZA M:ężCZYZN: 

d ' 1 '"' Borowczak - 'romaszewski 3:6; 3:6. 
no niezłe wyniki: na 500 m Sa urowna .<>v, 
sztafeta olimpijska 4.. 5. Zawody siatkówki i Banasiak - Hudoiwicz 6:2; 3:6; 6:2. 
piłki nożnej zakończyły się zwycięst~vem drn- Klajbert - l.Iichalal;: 0:6; 2:6. 
żyn Zwiazkowca. Poza tym odbyły się pokazy Adamczyk - Fraszewski 7:5; 3:6; l:G. 
grup gi~nastycznych męskkh i żeńs.kich. Eł;:i. GRA POJEDYNCZA KOBIE.T: 
pa spo'!towców Związkowca-Zrywu licz.yła 88 Urlichsowa - Jaśkowiakówna 1:6; 0:6. 
zawodników i zawodniczek. Cungowa. - Zielonkówna 6:3; 6:3. 

W Łasku występowali sportowcy spod zna• GRA MIESZANA: 
ku Sin)jni. T 11tai odbyły s1ię zawo·dy w siatków Cungowa, Borowczak - Zielonkówna, J!'ra_ 
ce, lelrkiej atletyce i w piłce- nożnej. szewski 6:1; 6:1. 

GRA POJEDYŃCZA JUNIORóW: 
Ożga Stefan - Kramer 2;6; 3:6. 
Ożga Kazimierz - Drożdżyński 10:8; 14:12. 

GRA PODWóJNA JUNIORóW: 
Ożga St. i Ożga K. - Kramer, Drożdżyfiski. 

. 6:2; 6:8; 3:6. 

I GRA POJ~DYŃCZA JUNIOREK: 
Dowborówna-Maehowiczówna 6:2; 4:6; 6:3. 

GĘ,A MIESZANA JUNIORóW: 
Dowborówna, Ożga K. - .Mach-0wiczówna, 

Kramer 6:4; 6:3. 
Pozostałe wyniki oraz ostateczny rezult:i.t 

spotkania podamy w dniu jutrzejszym. 

Nowe władze 
w-yhrałi łódzcy łyżwiarze 

Walne Zebranie Olnęgowcgo Zwią.zku Łyżwiar 
skiego wybrało nowy zarząd w nast. sldadzie: 
prezes - inż. Luba1·ski P„ I wice-p1·ezes -
dyr. Drapiński M. II wice-prezes - Przvho 
rowski A„ III wice~prezes - Plucińska, sel~re_ 
tarz - Darniak skarbnik - Jasieczek T 
gospodarz - Kdsteeki K., kpt. sport. jazd;;, 
szybkiej - Przyborowski A., kpt. sport. jazdy 
figur. - Wolska K. członkowie - Grzezal Z 
wakat: ŁKS Włókniarz, ZKS Naprzi1d. " 

Na . zakończenie obrad.ujący podpisali rezolu. 
cję solidaryzują.c @ę z Sztol,holmskim Apelem. 
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